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ŚRODA dnia 20 Lipca 1831 roku  o godz: 8 rano.

U r z ą d  M u n i c y p a l n y  M. S l o ł .  W arsz a i v y .
W  wykonan iu  Uchwały  Sejmowej  z d .  t  b . i n .  i r. 

tudzi eż  w skutku  ot rzymanego  od Banku  Polskiego 
d o n i e s i e n i a ,  podaje  do wiadomości  publ i czne j  co 
na s t ępu j e  :

1. Dla  zaradzeni a czuć się dającej  po t r zeb ie  d r o ­
b n y ch  pien iędzy i ulżenia  obec nem u  na t ł okowi  p r zy  
wymiani e  w kass ie  B a n k u ,  wypuszczone będą  n i e ­
zwłoczn i e  w obieg  b i l e t y  j ednoz ło to we  ko lo ru  zielo­
nego i dwuzłotowe ko lo r u  żół t ego.

2.  B i l e t y  t e  wypuszczone zostają j edyn i e  na za­
s t ąp ieni e  bi le tów bankowych  SOzłotowych,  k t ó r e  
dla swej  wysokości  na jmniej  odpowiadają^ po t r zeb i e  
b i l e t ó w ,  i są na j t rudn ie jsze do w y m i a n y ,  a t em  sa ­
m e m  wypuszczeni e  j e dno  i dwuzło towych  n i e  p o ­
większy w najmnie j sze j  nawe t  ilości  ogólnej  su m m y  
b il e tów w obiegu będących.

3. W y k u p i o n e  t ym sposobem b i l ety  bankowe  50 
z ło towe spa lonemi  z o s t a n ą , cżego Komiss ja  umo­
r zen i a  d ł u g u  k r a j o w e g o ,  z ł ożona  z Cz łonkow Izb 
Sena to r sk ie j  i Posel skie j  d o p i l n u j e , j ak  również  
t e g o ,  aby ogólna ilość bi le tów bankowych  nie p r ze ­
chodz i ł a  uposażeni a ba nk u .

4.  Nowe b i l e t y  j edno  i dwuzłotowe wymien i ane  
b ę d ą  w Kass i e  Banku  na każde  zażądan ie  na mone t ę  
b r z ę c z ą c ą ,  r ów n ie  j a k  i nne  b i l e ty  kassowe i b an ­
kowe bez żadnego po t r ącen i a .  ^

5. W szy s t k i e  poda tk i  i dochody j ak i eg obąd ź  r o ­
dzaju bę d ą  mog ły  być p ł a c o n e  do kass  ska rb o wy ch  
t e m i  b i l e t am i ,  t ak  j ak  w monec i e  b r zęczące j  bez  
żadnego  po t r ącen i a  i kassy  pub l i c zne  p r zy j mować  
j e  są obowiązane.

6.  Pon ieważ  bi le ty te mieć  bę dą  taką  war tość  jak 
monet a  brzęcząca  , p rze to  też na tego k toby się o d ­
w aż y ł  sfałszować je , t aka  sama post anowiona j e s t  
k a r a ,  j ak  7.a sfa ł szowanie  monety .  Donosi c i e l  zas 
f a ł s zer za  po spr awdzen iu  don ie s ieni a ,  ma sobie Z a­
pewn ioną  na g r od ę  w summie  najmn ie  j 3,000 z ło tych .

7. Nako n i ec  b i l e t y  te sp l amione ,  u szkodzone  l ub  
poda r t e ,  będ ą  p rzy jmowane  wkas sach  by l eby  ro ze ­
znać można na n ich  n u m e r  i podp isy  Członków 
Banku .

Obywa te l e  i Mieszkańcy Stol icy 1 za t amowan ie  
h a n d lu  Zewnę t r znego ,  tudzież n ieufność  n i e o d ł ą ­
czna od s t anu wojny,  sp r a w i ł y  zup e ł n e  p rawie  u su ­
nięcie  z ku r su  mone ty  brzęczące j .  Sk u tk i e m t ego  i 
z powodu że na 30 mi l jonach  bi le tów kassowych  i 
bankow ych  17 mi ljonów j e s t  w samych  50 i 10Q z lo ­
t owych  bi l e tach  , wyn ika  t r udność  wymiany  ogólnie 
doświadczana.
I1 Niedogodnośc i  tej zaradzi ć jes t  j e dy ne m  celem 
o tworzeni a  opisanych wyżej  bi l etów j edno  i dwu­
z ło towych  w ilości dzies ięć mi l j onów w zamian za
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taka/ ,  i lość 50 z l o t o w y c h ,  k tó r e  z k u r s u  wyję te  i 
spalone  będą .

Obja śn i en i e  to p r z ekon ywa jąc  k a ż d e g o ,  źe w y p u ­
szczeni e  w ob ieg b i l e tów j e dno  i dw uz ło towych  nie 
powiększy  ogólnej  sum my biletów kassowych i b a n ­
kowych,  wy równy wającój f unduszom uposażeni e  B a n ­
ku  s t an ow ią cy m,  spodziewać się k a ż e ,  że Mie szkań­
cy Stol icy p rzez  chę tne  p r zy j mowan ie  bi le tów r z e ­
czon ych ,  u ł a tw ią  sku t ek  o-branych p rzez  Rząd  ś r o d ­
k ó w  do usuni ęc ia  t r udnośc i  w obiegu i wymiani e b i ­
letów kas sowych i b an ko w yc h  z w ła snem ich u szcz e r ­
b k i e m  obecn ie  doświadczanych .

Dz ia ło  się n a  pos i edzen iu  w Ra tu szu  G łó w ny m  
Miasta St. W ar s za w y  d.  1-7 L ipca  1S31 r .

R e fe r e n da r z  St anu ,  P r e z y d e n t  
J .  i  a  s z  e z  y ń s  k  i.

S e k r e t a r z  J e ne r a ln y
G. J a h o łk o w s k i .

' D e p u t a c j a  N a c z e l n a  z oba  I zb  w y b r a n a  do c z u ­
w a n i a  n a d  w y k o n a n ie m  U c h w a ł y  Se jm ow ej  s t a n o ­
w iąca)  o f i a r y  w  srebrze .

Do Obywatel i  i Mie szkańców Król es twa  Pol ski ego .

P rzodkowie  nasi  w chwi lach n iebezp ieczeńs twem 
Ojczyźn ie  g ro żąc yc h ,  zwykl i  byl i  niesc w ofierze 
swe s r eb ra  domowe  , owe zabytki  zamożności  w cza­
sach b łogi ego p o k o ju  naby te j  ; dziś w t r udne j  i p r z e ­
dłużone j  walce o by t  i swo.body O jczy s t e ,  k i ed y  wa ­
l eczne  hufce rodaków b r o n i ą  te j  z i em i ,  z t ak  niepo- 
r ówna nem  męz twem , czyl iż nie pośp i e szymy  z ochotą  
pon i e ś ć  w ofierze części  naszych s r e b e r  dla wspo ­
możen i a  S k a rb u  tej g łównej  s i ły  wo jenne j  pod po r y .  
U t r zym an ie  k r e d y t u  pap ie rów  k ra jowych  wymaga  
c iągł ego dost arczan ia  p r zez  Menn icę  krajowej  m o­
n e ty  , a p r zy  u t rud n i en i ac h  j ak i ch  w sprowadzan iu  
z z ag ran i cy  k ru s zców doświadczać nam przychodz i ,  
n a jp r z ó d  i g łównie  na domowych zasobach opie r ać  
nasze  dz ia ł an ia  w inn i ś my ;  w t ym celu Jzby Se jmowe 
uchw a l i ł y  na r az  j e de n  umia rk ow aną  ofiarę w s r e ­
b r z e  , p r zez  k l as sy  zamożnie jsze  ujścić się ma j ą cą . — 
C a ły  po bó r  tej  of iary zależy od dobre j  Wasze j  chęci 
R o da cy ,  nie idzie t u  o ścis łe  wykryc i e  waszych m a ­
j ą t k ó w ,  klassyflkacja w p r a w i e  zamieszczona  s ł użyć  
ma  j edyn i e  za wskazówkę k i e r ować  ma jącą  dfiarami 
waszemi  , a depu tac je  do us tanowienia  tego pobo ru  
p rzeznaczone  czuwać będą  j edyn i e  , aby n ik t  z amożny 
n i e  u s u ną ł  się od tak świętej  powinnośc i ;  każdy więc 
d ob ry  Polak sam oceni  , i le zannyżność jego ojczyźnie 
zaofiarować dozwoli .  — Oznaczeni e  pobo ru  nastąpi  
p rzez  obywate l i ,  k t ór zy  przyj ąwszy to powołan ie  
j a k o  prawdziwy znszczyt_, bo p rzeds tawia j ący  o twar t ą  
sposobność  s ł użen i a  o j czyźni e ,  t r zymać  się będą  za ­

sad l ibe r a lne j  ins tytucj i  p r z y s i ę g ł y c h ,  i w y r ze k ną  
p o d łu g  wewnęt r znego  p r ze k on an i a  na zb l i żonym do 
rzeczywis tości  ocenienia  maj ą tków opar t ego.  W kr ó t ce  
depu t ac j a  naczelna  ogłos i  wybory  deputac jów po mo ­
cniczych p  i nakaże w każdym pow iec i e , mieście  lub 
c y r k u l e ,  miejs ca  do sk ł a da n i a  p r a w em  dozwolonych 
deklar ac j i  ; t e r az  zaś odwołuj ę  się do W a sz eg o  pa-  
t r yotyzniu  R od ac y ,  z usi lną p r o ś b ą ,  ażebyście p o ­
śp ieszając  z pomocą Ska rbowi  i k r edy t owi  p ub l i ­
c z n e m u ,  nie czekal i  na - rozk ł ady ,  lecz sk ł a da l i  ol iary 
Wasze w k ru s z c u  do Menn icy  W a r s za w sk i e j ,  zkąd  
wam kwi ty  p rzy  s t anbwezem usku t eczn i en iu  poboru  
p rzy j ąć  się m a j ą c e ,  wydape  zos t aną .

Obywa te l e  mniej  zamożni  , k t ó rych  pray/o S e jm o ­
we pomiędzy  ko n t r yb u en t a m i  nie z am ie ś c i ł o ,  i Wy 
zapew ne  wy łączać  się nie zechceci e  od ofiary,  k tó r ą  
w każdej  ilości wdzięcznie  od p r aw ych  Synów p r zy j ­
mie  Ojczyzna, ;  j e d e n  ł ó t  s r e b r a  p rzez  was ofiaro­
wany ,  r ównie  j ak  hojni e j s ze  da ry  zamożnych  R o d a ­
ków zaciągnie  depu tac ja  nacze lna  do sp i s u ,  k t ó r y m  
imiona Obywatel i  po t r zebom k r a j o wy m w pomoc 
śp i e szących ,  ob j ę t e  i w Archivum Sena tu  na wieczną 
pam ią tk ę  zachowane będą .

Już  n i e k t ó r e  p u łk i  wojsk na sz yc h ,  na  linji  boj.o,- 
wej b ę d ą c e ,  o świadczy ły ,  że pomimo  wy łączen ia  
j ak i e  im uchwała  sejmowa za pe w n ia ,  cząs tkę swego 
s zczupł ego żo łdu  dla o jczyzny  p o ś w i ę c ą . —  Cześć 
więc t ym wszys tk im,  k tó r z y  w podobne  ś lady wstęr 
p u j ą c ,  p r z e d W s z e lk i m  nakazem ofiarami  w kruszcu  
Menn icę  k ra jową  zasi lą,  — Depu tac j a  naczelna  p r z e ­
mawia  do P o l a k ó w ,  nie wątpi  za tem o sku t ku  o d e ­
z w y ,  k tó r a  się do ich pa t ryo tyzmu  odwołuj e ,  

w W a r s za w i e  d.  16 L ipca  1831 r .
L e w i ń s k i , Senato r  Kaszte l an .
Ka l i x t  M o ro zew ic z  Pose ł  Ptu Lube lsk i ego,  

■Franciszek W o ł o w s k i  Dep .  Obw.  Ń/  a rs zawsk ;  .

O D E Z W A .

Prawo wojskowe dziś obowiązujące ,  post ępowan ie  
i organi zacja  sądów w o j enn yc h ,  nie są z sobą w h a r -  
monj i  i nie odpowiadaj ą  po t r ze bo m k r a j u .  P rawo 
wojskowe f r ancuzk i e ,  po roz r zucane  , n i e j ednos t a jne ,  
sk ł ada jące  się z dek re t ów  nagle  w r az i e  pot rzeby 
s t anowionych ,  nie tworzy sys tematyczne j  całości ;  stoi 
czę stok roć w spr zeczności  7# i nne  mi  p r aw ami  u nas 
obow.iązującemi i obe jmuje  rodza j e  k a r ,  k tó r e  pos t ęp  
czasu o d r z u c a .—  Przy  dotychczasowej  o rgani zac j i  
rozma i tych  sądów w o j e n n y c h ,  zbl iżonej  do sk ł a d u  
sądów f r ancuzk ich  , obowiązują  dwie różno r od ne  p r o ­
cedu ry ,  i k i edy  p o d ł u g  j e d n e j  , obwiniony uwolniony 
będz i e  dla b r a k u  dowodów;  p o d łu g  d ru g i e j ,  k a r ę  
podzwycza jną  ponies ie .
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t  "Ta n i e j e d n o s t a j n o ś ć  p r a w  i p o s t ę p o w a n i a  , d a ł a  
<się u c zu ć  w p r a k t y c z n e m  z a s t o s o w a n i u  i z w r ó c i ł a  
• t r os kl i woś ć  R z ą d u  N a r o d o w e g o ,  k t ó r y  p o l e c i ł  Ko-  
m i s s j i  R z ą d o w e j  W o j n y  za z n i e s i e n i e m  s ię  z K o m i s s j ą  
R z ą d o w ą  S p r a w i e d l i w o ś c i  p r z y g o t o w a ć  p r o j e k t  do 
p r a w a  , p o s t ę p o w a n i a  i o r g a n i z a c j i  w s ą d a c h  w o j e n ­

n y c h .
K o m i s s j e  R z ą d o w e  w y z n a c z a j ą  c z ł o n k ó w  , k t ó r z y  

w o l n e  od  o b o w i ą z k ó w  c h w i l e ,  t e m u  w a ż n e m u  p r z e d ­
m i o t o w i  p o ś w i ę c a j ą ,  ż e b y  atol i  p r z y g o t o w a ć  d z i e ł o ,  
. p o t r z e b o m  k r a j u ,  d u c h o w i  t e r a ź n i e j s z e j  o św i a t y  
wo l n oś c i  o d p o w i e d n e ,  n i e m o ż n a ,  z au fa ć  p o j e d y n c z y m  
u s i ł o w a n i o m ;  p o t r z e b a  o w s z e m  p o m o c y  w s z y s t k i c h  
ś w i a t ł y c h  P r a w n i k ó w ,  u c z o n y c h  i o d o b r o  k r a j u  

. go r l i wyc h osób .
D l a  t eg o z a w i a d a m i a j ą c  iŁż w y z n a c z o n a  K o m m i s s j a  

w k r ó t c e  p r a c e  n a d  p r o j e k t e m  do  p r a w a  , p o s t ę p o ­
w a n i a  i o r g a n i z a c j i  w S ą d a c h  Woje  n n y c h  r o z p o c z n i e ;  
p o c z y t u j ę  s o b i e  za  ś w i ę t y  o b o w i ą z e k  w e z w a ć  w i m i e ­
n i u  d o b r a  o gó l n e g o  w s z y s t k i c h  k t ó r z y b y  ś w i a t ł e m  
s w o j e m  m o g l i  w e s p r z e ć  p i a c e  k o m i s s j i  , a b y  n i e  
s z czę dz i l i  s t a r a ń  n a d  t a k  w a ż n y m  p r z e d m i o t e m .

D z i e ł o  to o d p o w i e d n i o  s w e m u  c el owi  w y g o t o w a n e ,  
m o ż e  p r z y d a ć  n o w ą  g a ł ą z k ę  d o wieńca ' ,  c h w ał y ]  n a ­

r o d o w e j .
W s z e l k i e  w  t y m  p r z e d m i o c i e  u w a g i , t a k  co do 

. o g ó ln yc h  z a s a d ,  j a k o  t e ż  co do  s z c z e g ó l n y c h  w y p a d ­
k ó w ,  pod. w z g l ę d e m  p r a w n y m ,  p r z e s y ł a n e  b y ć  m o g ą  
p o d  a d r e s s e m  A u d y t o r a  J e n e r a l n e g o  w W a r s z a w i e .

K a l i ń s k i  A u d y t o r  J l n y  W o j s k a  P o l s k i e g o .

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
P O L S K A  X B E L G  J A .

P o d ł u g  l is tów k u p i e c k i c h  ( j a k e ś m y  j u z  d o n i e ś l i ) ,  
ł t o n g r e s  B e l g i j s k i , p o  b u r z l i w y c h  r o z p r a w a c h  p r z y ­
j ą ł  n a k o n i e c  w a r u n k i  p o d a n e  m u  p r z e z  w i e l k i e  m o ­
c a r s t w a  e u r o p e j s k i e .  L e o p o l d  t e d y  z os t a j e  k r ó l e m  
B e lg i i .  S p r a w a  n i e p o d l e g ł o ś c i  t e g o  n a r o d u  u k o ń c z o ­
n a .  R e w o l u c j a  p o s z c z ę ś c i ł a  się w e . F r a n c j i ,  p o s z c z ę ­
ś c i ł a  się  w B e l g i i .  Ko l e j  sz czę śc ia  t e r a z  na  P o l s k ę  
p r z y p a d a  —  A n g l j a  i F r a n c j a  p e w n e  p r z y j a ź n i  wz a ­
j e m n e j  , wo l ne  j ma j ą  pol e  p o d a ć  n a m  r ę k ę  , z a b e z p i e ­
c z y ć  E u r o p ę  na  zaws ze  o d  a w a l a n s z o w  s y b i r s k i c h  , i 
p a m i ę ć  . rządów s wo ic h  p o d a ć  w i e cz n e j  w d z ię cz no ś c i  
p o l a k ó w ,  w d z i ę c z n o ś c i  l u d ó w  dzis  w o l n y c h  i k i e d y ś  
j e s z c z e  w o l n o ś ć  o d z y s k a ć  m o g ą c y c h .  D o w i a d u j e m y  
•się j u ż  z n i e j a k j ć m  p o d n i e s i e n i e m  d u s z y ,  ż e  sil im 
f lo t t a  a n g i e l s k a  p o d  a d m i r a ł e m  K o d r i n g h t o n  , b o b a -  
t e r e m  N a w a r y n u  , w y p ł y n ę ł a  7 L i p c a  z P o r t s m o u t h :  
s k ł a d a  się  z 11 o k r ę t ó w  l i n j o w y c h ,  z 25 j a c h t ó w  i 
20.0 s t a tk ó w m n i e j s z y c h .  —  I m i o n a  t y c h  o k r ę t ó w ,  k t ó -  
f c  irróżc k i e d y ś  wś r ód  W a r s z a w y ,  dla  p o t o m k ó w  n a -

)
s z y c h  n a  m a r m u r z e  w y r y j e m ,  są  n a s t ę p u j ą c e  : K a ’e* 
d o n i a ,  K s ią ż ę  R e j e n t ,  A s i a ,  F a l a u e r a ,  D o n e g a l ,  
Z e m s t a ,  W e i l e s l e j ,  A l f r e d ,  B a r h a m ,  C u r a ,  P e r ł a .  
J e ż e l i  pW.cczuci a  n a s z e  n i e p ł o n n e ,  j e ś l i  ż y c z e n i a  
b ę d ą  u i s z c z o n e ,  j e ś l i  t y s i ą c  d z i a ł  z a g r z m i  i o m u r y  
K r o n s z t a d u  o d b i j e  h y m n  w o l n o ś c i :  „ J e s z c z e  P o l s k a  
n i e  z g i n ę ł a  “  Bę dz ie  to w y r o k  B o g a ,  w y r o k  ż yc ia .  
C z e k a j m y !  go t owi  na  w s z y s t k o ,  p r ó c z  n i ew o l i  m o ­
s k i e w s k i e j  .

W r a c a j ą c  do B e l g i i  , w i a d o m o  j e s t  iż l i r .  R o m a n  
Z a ł u s k i  , za  p o r a d ą  An gl i i  i F r a n c j i  p r z y b y ł  do B r u -  
x e l l i  s t a r a ć  się  a b y  w p e t r y o t ó w  b e l g i j s k i c h  wpo ić  
d u c h a  z g o d y ,  i s k ł o n i ć  d o  p r z y j ę c i a  w a r u n k ó w  p o ­
d a n y c h  p r z e z  m o c a r s t w a  k o n f e r u j ą c e  w L o n d y n i e .
Z  t e g o  p o w o d u  na  s e s s j a c h  b u r z l i w y c h ,  g d y  s z ł o  o 
p r z y j ę c i e  w s p o u i n i o n y c h  w a r u n k ó w ,  częs to  w d y s -  
k u s s j a c h  t r y b u n a  w o l n y c h  B e l g ó w  b r z m i a ł a  i m i e n i e m  

P o l s k i .
P .  B r o n k c r e ,  k t ó r y  b y ł  za  o d r z u c e n i e m  w a r u n ­

k ó w ,  p o w i e d z i a ł : , , L e c z  mowi-ą n a m ,  ze i n t e r e s s e m  
j e s t  P o l s k i ,  a b y ś m y  j a k  n a j p r ę d z e j  r z ą d  n a s z  u s t a l i ­
l i .  P o ł ą c z m y  l wa  Be lg i i  z O r ł e m  b i a ł y m ,  ś p i e s z m y  
p o m a g a ć  P o l a k o m  , ś p i e s z m y  u t w i e r d z i ć  p r z y m i e r z e  
d w ó c h  l u d ó w ,  n a d  b r z e g i e m  W i s ł y .  A l e  k t o ż  wy 
j e s t e ś c i e ,  co c h c e c i e  ł ą c z y ć  s i ę  z P o l a k a m i  i p o m a ­
c a ć  i m  w b o j u  ? o w o j n i e  n ie  wo ln o n a m  m y s l i c  , j e ­
s t e ś c i e  n e u t r a l n i ,  n i j a c y .  O r ę ż  j e s t  d l a  l u d z i ,  a m y  
H e r m a f r o d y c i . “

P .  N o t h u m b ,  w m a t e r j i  g r a n i c  m ó w i ł ;  , , P o r ó w n y ­
w a n o  p o ł o ż e n i e  n a s z e  z p o ł o ż e n i e m  P o l s k i ,  g d y b y  
j e j  k a z a n o  w y r z e c  s i ę  L i t wy  i W o ł y n i a .  P o r ó w n a ­
n i e  to n i e  z d a j e  m i  s ię  s t o s o w n e .  O b i e  t e  p r o w i n ­
c je  n a l e ż a ł y  z d a w n a  do P o l s k i  j a k  L u x e m b u r g  do 
Be lg i i .  D l a  p o r ó w n a n i a  r z e c z y w i s t e g o  n a l e ż a ł o b y  
p r z y p u ś c i ć ,  że  m i a s t o  j a k i e  d a w n e j  Ross j i  c hc ę  się  
ł ą c z y ć  d o  p ow s t a n i a  P o l s k i e g o ;  g d y b y  wt e d y  d y p l o ­
m a c j a  o f i a r o w a ł a  iPolsce j e j  g r a n i c e  p r z e d p o d z i ą ł o w e  
p r ó c z  o we g o  m i a s t a ,  czy  m y ś l i c i e  że  S e j m  W a r ­
s z a w s k i  o d r z u c i ł b y  t ak o w e  w a r u n k i  n i e p o d l e g ł o ś c i ?

P .  S e r o n  p o w i e d z i a ł :  , , Mó wion o n a m  o P o l a k a c h ,  
p o w i e d z i a no / ,  j e ś l i  o d r z u c i m y  p o d a n e  w a r u n k i ,  d y ­
p l o m a c j a  op uś c i  P o l s k ę  i m y  b ę d z i e m y  p r z y c z y n ą  
i ch  z g u b y .  P a n o w i e  ! n i k t  się  b a r d z i e j  o d e m n i e  ni-e 
i n t e r e s s u j e  l u d e m  k t ó r e g o  s p r a w a  j e s t  n a s z ą ,  k t ó r y  
się  o k a z u j e  t a k  s z l a c h e t n y m ,  t a k  g o d n y m  wol no śc i—  
A le  czyż m y  p o m o ż e m  t ej  s p r a w i e  p o d d a j ą c  się  h a ­

n i e b n i e  n a r z u c o n y m  w a i S t ń k o t n i ^
P.  G e r l a c h ,  m ó wi ąc  za p r z e j ę c i e m  w a r u n k ó w  

r z e k ł :  „ J e ś l i b y  p o w s z e c h n a  woj na ,  n a s t ą p i ł a  ; P o l ­
sk a  , k t ó r e j  c u d o w n e  m ę z l w o  o d p i e r a  o l b r z y m i e  s i ł y  
R o s s j i ,  n a  n a j w i ę k s z e  n a r a ż o n a  b y ł a b y  n i e b e z p i e ­
c ze ńs two .  A u s t r y a  i P r u s s y  do t ąd  powś ci ąg an e ,  z ł ą ­
c z y ł y b y  s ię  z a r a ź  z R o s s j ą  na  z a g ł a d ę  t e g o  w a l e c zn e -
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A n g lia — Izba niższa  4. Czerwca.go na ro du .  N ie  ż yc zy ły by  one za sobą  zostawiać 
t a k  s t ra sznego  n i ep rzy j ac i e l a  i dąc  na Belgj ą  i 
F r a nc j ą .  “  ,

 ----------   f

Znane  są Eu rop i e  r z e t e lne  R a p p o r t a  F e l d m a r s z a ł ­
ka Z a b a łk a ń s k i e g o ,  zobaczmy j ak i e  też  są R ap po r t a  
Grafa  Tol la ,  o to j e s t  wy ją t ek  co d o R u d i g e r a  z dane" 
go r ap p o r tu  dnia 24 Czerwca .

S te i ący na p r a w e m  sk rz yd l e  na szem Jen:  Riidi" 
ge r ,  skoro  się dowiedz i a ł  że J e n :  Roma r in o  p r ze -  
s z e d ł  W i s ł ę  w zamiarze  ud e r z en i a  na niego,  z e w  tym 
celu wyszło także z Zamościa  5000 wojska ,  i J en .  J a n ­
k o w sk i ,  że swoim ko rpu se m oddzie lony od g łówne j  
a rmi j  ; p ow ie r zy ł  J ene ra łow i  T im an  obronę  L ub l i ­
na ,  s am zas, Rud ige r ,  1? Czerwca  p o s u n ą ł  się n a ­
p r z ód  z 11 ba ta l ionami  p i echo ty  , i 18 s z w ad ro n am i  
j a zdy ,  p r z e s ze d ł  W i e p r z  pod f cysobykami ,  u d e r z y ł  
dnia  19 z r ana  na n ieprzy j ac i e l a  z na t ar czywości ą ,  
i gdy  t en  chc i a ł  się p o ł ą c z y ć ,  z a d a ł  mu więl- 
k ą  k l ę s k ę ,  p r ze p ęd z i ł  z p lacu bo ju  p a r k  a r t y l l e ry i ,  
mnós two  bagażów zab rano ,  506 żo łn i e r zy ,  i 10 ofi­
ce rów,  m iędz y  k tó r e m i  Majora B u t r y m a ,  kapi t ana  
Rogowsk i ego ,  i ad ju t an t s  J e n e r a ł a  Sk rzy neck i ego ,  
p o ru c z n i k a  Ma ł achowsk i ego  i i .  d .
—- Rząd  D uń sk i ,  p r zeds i ęw z ią ł  na jmocni e j s ze  ś r od k i  
ost rożności  p rzec iwko  choler ze .

P e te r s b u rg  d .  22 . C zerw ca .
Major  von  B e rg ;  l i czący się przy  świcie Cesar sk i e j ,

w na g ro d ę  odwagi  i p rzezo rnośc i  k tó r ą  okaza ł  p r ze -
. • 1 • . Ł . . " ~~i [>>wu|iiuauiutvi iv.eiiz m ieuzy  i n n e m uciwko ko rpusowi  Dwern i ck i ego ,  a mianowic i e  p r zy

, . .* rr b 1 /  b ł ę d e m  jes t  p rzypuszczać  mn ieman ie ,  j akoby  du c h
roz b r o j e n i u  t ego K o rpu su  na i ł a skawie  o t r z y m a ł ,  rlp.nr.lrr.f,!,,,..,., „  i  ■ j - n - •» t ,1 . d em o kr a t y cz n y  panowa ł  w są s iednim Państwie:  n i e
o r d e r  s .  Anny  1 . klassy z Cesa r sko  ko rona .  i Mri jj 1 • , . . . .-p. , ,  , . . .  r „ ‘ bowiem f i an cu sk i  u tworzył  tam rewolucją!,  a l e

Dowodzca  ca ł e j  I n f an t e ry i  K or pus u  Gwardy i  Ge -  U.VW„K| . „ ł , 1 ■ , , , . . .- _ i  T ■ „  wywoła ło  j ą  dwóch  l udzi ,  k tó r zy  przeleci  n i cp rzy -
n e r a ł  A d ju t a n t ,  G e n e r a ł  Le j l nan t  von Bys t róm,  ; a7„ Vm duchem  11 • • 1 i -  1. ’ ; . . .  .. J aznym a u c n e m ,  pizeciwico wszelkie ludów wolno-
w ie lką  ws t ęgę  b.  Je r zego  II .  klassy;  a Ma jo r  Sze- z„: j  • , , ,,

. . .  „  . .  s c l > rzuci l i  się do n i egodnego ś r odka ,  opanować  sa -
r eme l i e w  wie lką wstęgę S.  W ło d z i m i e r z a  I I .  k lassy  ln„ n , K J „ .  _ ■ . , . , .S6i! J  mo w la d n ą  w ła d z ę ,  1 pod h rpok rysy inym p oz o re m
o tr zyma l i  w na g ro dę  za p e w n e  w zorow ej r e j te r a d y  . 1 c ■ ,.  r  J  g 10-51!0**,0 n i ebezpi eczeńs twem nadużyc i a  wolności
z K o m ży  do T y k o c in a .  1 ,  , . . .

m  1 j ,  „  , • • i w i  « l u d u ,  wolne ustawy,  k t ó r e  z aprzys i ęg l i ,  s t aral i  się
Dla p r zy p r owa dze n i a  po rzą dk u  w Gnbe rn i j  W i l e ń -  ny,a i;z • ■ • 1 • . , ,».*• ivt • c i . . obal ić.  INiegioz i  więc n iebespieczenstwo d e m o k r a -

skiej  Na jwyższym u k a z e m ,  mianowana  zost ała  t ym-  = . ,
. ,r . . , ,  . , . 1 . _ . eJ' i a *e n i ebespi eczens two planów,  aby pod pozo rem

czasowa Kommissja  dla c z t er ech zmudzk i ch  powia-  • i  , .
, .  . . , . - * m b y t o  o p i e i a m a  się d em ok r ac j i ,  m e  targniono s i e
tow mająca posi edzenie  w Te l szacb .  W  rzecz ony ch  • ,  ... . , . . , *

- , , ■ . ,, . . . t  . r p t awdz iwą  wolność,  megodziwemi  zamordować  s p o -
powia t ach ,  maj ą  n i ezwłoczn ie  ins tal lowani  hyc  wyż-  -„u.,. . , ;  w  1? • 1 1 1 ■. , ■

. 1 *i r • - ■ , . .  s obami .  We F r a n c j i ,  n iewiele chodzi ł o;  aby te nie-
szemi u r z ę d n i k a m i ,  r odowic i  r o s s y a m e ,  co do niż-  „1.  • • 1, • c , , , , ,, ,  j ' .  , , . , godziwe p l any  m e  mia ły  juz byc  do p row adzone  do
szych zas urzędów,  Jte mogą byc zaję te  ze sz l achty  u. , . i ,„  • ■ , ■ c,. , , , , , . . . .  s ku tku ,  n.ogą one 1 wAngł i i  się po-nowic,  l e że l i by
miejscowej k tór a  do buntu  m e  na leża ła ;  n iewiem czy,  1 r , 1  •%* 1. . . .  „ T , n iep rzy j ac i e l e  r e fo rmy,  tyle  miel i  mocy w r e k u ,  ile
1 wiele s i ę zn a id u i e  ? J e n e r a ł  Maior  Schi mann mia .  1 • c , , . , . . . . 'v j j nei  ai iviajoi o c b i . m a n n ,  mia-  pa ł a j ą  Żądzą ( s łucha j c ie  s ł ucha j c i e )  i t. d .  Po z a b ra -
nowany est  t ymczasowym Radcą  Z mu dzk im  Ad-  • • . 1 . .

'  o  r -7 u - ł i  ' v  AQ m u  jeszcze rozm a i ty ch  głosow,  sessja o d r o c z o n a d o
jut anc i  Graf a  Zaba łkań sk i ego ,  j ako to Ro tmis t rz  d nia nas t ępnego .
Gwardyi  Bora tyński ,  Kr use ns t e rn ,  i G r a f  Prot assów,  _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _
mianowani  są Fl i gie l  Adju t an fami  J .  C. M.

W  D R U K A R N I  S T E R E O T Y P O W E J  P R Z Y  U L IC Y  K R Ó L E W S K IE J  N . i o65 w  P A Iu A C U  D E M B O W S K IC H .

G dy  na ten  dzień naznazczone b y ł o ,  powtórne  czy ­
t an i e  bi lu o r e fo rmie  P a r l a m e n t u ,  od r ana  już sala 
pi z ep e łn ioną  by ł a  Publ i cznośc ią .  Po p r z e j r ze n i u  n i e ­
k tó r ych  p e ty c j i ,  L o id  Russel  wniós ł  powtórne  c zy ­
t an ie  b i l u ;  John  W a l s c h ,  k tó ry  i w pop rzedn i ch  ses- 
syach o p i e r a ł s i ę  p ro j ek towi ,  dnia lego wys tąp i ł  j ako  
p i erwszy  op one n t  i między  i nneini  r z e k ł :  „ w  t e r a ­
źnie jszym s k ł ad z i e  P a r l a m e n t u ,  j uż  samo  p r z y r z e ­
czeni e n i e k t ó ry c h  kandy da tó w  pop i e r a n i a  bi lu,  n im 
nawet  t en że  p r zyszed ł  pod  ro s t r zygn i en i e  Izby ,  b y ł o  
dos t a t ecznem,  do*wybrania  ich cz ło nk am i  P a r l a m e n ­
tu.  T ak im  sposobem Rząd  p r z e s t a j e  być  R zą d e m  
r ep r ez en t a c y i ny m  ( śmiech)  zw iększy ło  się w k r a j u  
wzburzen i e  umys łów .  Pol i tyczny s t an  E u ro p y ,  r ó ­
wnie  powini en  na ten ś r o d e k  rzuc i ć  po de j r z en i e ,  bo- 
wiem dop ie ro  wypadk i  P a ry z k i e  l i pcowe,  wywoła ły  
w Angl i j  walczeni e r e fo rm y .  N ie spodz i ewano  się a-  
ż eby  F ran cuz i  byl i  w s t a n i e  u t r zym ać  d ługo  sy s t em 
r ewo luc j i  l i pcowej ,  i t r on  Fi l ipa  na chwiej ących  sie 
zasadach  wznies iony;  ł a two  on może  być  z niego s t rą -  
cony> a wówczas powst an ie  m i l i t a r ne  Rzeczypospo^ 
l i tej i wojny z s ąs iadami ,  muszą kon i ecz nć m wypaść  
nas t ęps twem.  W chwili  więc gdy duch d e m o kr a c j i  
w sąs i e dn im  Państwie nabawia t rwogą .  Minis t rowie  
angie l scy  chcą t emuż  duchowi  i wAng l j i  nadać  p r z e ­
w agę ,  i t . d .

W  zab r any m g ło s ie  M ak in to sc h ,  pop i e r a j ąc  Bi ł  
w odpowiedzi  p r eop inan towi  r z e k ł  m iędzy  i n n e m u


